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Wiadomości krajowe.

Z  B e r l i n a ,  dnia g. M aja,
N. P a n  raczy ł Swego G en e ra ln eg o  A d ju -  

tanta, G e n e ra ł-P o ru cz n ik a  W i t z l e b e n ,  mia 
n ow ać M in is trem  S tanu i wojny.

N . P an  raczy ł p rzez  N ajw yższe rnzpo rzą -  
dzen ie  z d. s8- K wietnia r. b. M inistra Sta
n u  S c h u c k m a n n ,  zw ażyw szy na jego 
podeszły  w iek , o raz  aby m u  uła twić k ie
row an ie  w ydziałem  do tychczasow ym , pod  
zas trzeżen iem  udzia łu  jego w czynnośc iach  
M in is te ryum  S ta n u ,  R ady  Państw a i usta
n o w io n e j  pod  p rzew odnic tw em  J .  K, M . 
N astępcy  t ro n u  K om m issy i  dla spraw Sta
n ó w  p ro w in c y o n a ln y c h , od zaw iadow ania 
do tychczasow ym  w ydzia łem  u w o ln ić ;

wydział ministeryalny takim sposobem  w a
kujący spraw w ew nętrznych  dla zarobko- 
w ości ,  oraz ob rab ianych  dotychczas w Mi- 
n is te ry u m  spraw w ew n ętrz n y ch  i polieyi 
spraw Dostojności,  lenności  i fundacyi,  p o 
lecić Ministrowi S tan u  Baronowi B r  e n  n ;  
zaś k ierow anie  spraw am i gó rn ic tw a  i k o 
palni soli i sprawam i do tyczącem i się han- 
d lu  i rękodzie ln i i w pływ ającego  w to b u 
d o w n ic tw a ,  do łączyć  do w ydzia łu  skarbu, 
i d o z ó r  n a d  zak ładan iem  d ró g  żw irow ych

i ich u t rzym an iem  powierzyć Rzeczyw is te
m u  T a jn e m u  N ad rad zcy  skarbu < i P r e z e 
sow i R o t h e r ,  jako Szefowi h a n d lu  m o r 
skiego.

T u d z ie ż  raczył N .  P a n  do tychczasow ego  
P rezesa  R egency i R o c h o w  m ianow ać M in i 
strem  Stanu i pow ierzyć m u  wydział spraw we
w n ę trz n y ch  i polieyi.

Wiadomości zagraniczne.
R  o s s y a,

Z  P e t e r s b u r g a ,  dn .  26, K w ietnia .
( Korresp, H a m b.) —- W e d le  pew n y c h  wia

dom ośc i odebra ł N .  C esarz  przed  niejakim cza
sem  p ism o od P a p ie ż a ,  w k tórem  m u  J. Świą
tobliwość za u d z ie lo n ą  relig ii  katolickiej opie
kę i za łożen ie  te o log icznego  U niw ersy te tu  
w W iln ie  w dzięczność sw oję w yn u rz a .  Sto
sow nie  do in n y c h  w iad o m o śc i ,  były B iskup  
K rakow ski,  Skórkow ski,  d o  R z y m u  zw o łany  
z o s ta ł ,  aby tam z  sw ego postępow ania  p o d 
czas i po  rew olucyi polskiej ścisłą z łożyć spra
w ę. —  W  gazetach  zagran icznych  czytaliśmy, 
i e  były G e n e ra ł  polski T o m a sz  Ł ub ieńsk i m ia 
no w an y  został G e n e ra ln y m  A d ju ta n te m  N .  C e
sarza, P o g łoska  ta jes t  bezzasadną .
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A  u s t <t  y a.
Z  W i e d n i a ,  dnia 25. Kwietnia.

Nadzwyczajny Poseł i pe łnomocny Minister 
Króla Greckiego,  Xiąźę Konstanty Karadja, 
miał d. I.  b. m. zaszczyt uwiadomić N. Cesa
rza Jmci o wstąpieniu Króla Ottona  na tron 
j podać w tej mierze list Monarchy swego; 
poczerń został przedstawiony N.  Cesarzowej 
i całej rodzinie Cesarskiej , a uskuteczniwszy 
zlecenie swoje,  otrzymał d. 5 2 . b. m, pos łu
chanie pożegnalne.

G r e c y a.
Z  N a  u p  l i  i ,  dnia 7. Lutego .

Wczoraj  obchodzono w całem Królestwie 
rocznicę przybycia Króla i Regencyi.  Pan  
Rigo  Palamides prosił Monarchę,  aby założył 
kamień węgielny na pomnik,  który w miejscu 
wylądowania jego postawić zamierzono.  Kroi 
odpowiedział  w języku greckim: „Z najwię
kszą radością mam udział do wystawienia po
mnika,  który wierni mieszkańcy Naupli i  wzno
szą na pamiątkę dnia tego. Będzie on zawsze 
oznaką przywiązania Greków do mnie ,  i naj
piękniejszą nagrodą wszelkich moich starań 
o ich uszczęśliwienie.“

W  ł o c h y.
Z  N e a p o l u ,  d. 16. Kwietnia.

Król Jmć mianował  Xięcia Butera Posłem 
swoim przy Dworze francuzkirn; terainiejsze- 
po Posła pfzy dworze sardyńskim, Margrabie
go  Galiat.i., nadzwyczajnym Posłem przy D w o 
rze austryackim; teraźniejszego sprawującego 
interessa przy rządzie szwajcarskim, Xięcia 
Castelacicala, nadzwyczajnym Pos łem przy 
Dworze  petersburskim; byłego sprawującego 
interessa przy Dworze nider landzkim,  D o n  
V i nc en zo  Ramirej ,  nadzwyczajnym Posłem 
przy Dworze  sardyńskim; byłego sprawujące
go interessa przy Dworze  hispańskim, Kawa
lera Don Ernidto A n t o n i n i ,  nadzwyczajnym 
Pasłem przy Dworze prusk im, a dotyehczaso- 
wepo sprawującego interessa przy Dworze  
duńskim Xigcia Palazzolo,  nadzwyczajnym 
pos łe m przy D w o rze ,  który później będzie 
wymienionym.

S  z w a j  c, a r y a.
Gazeta miasta Monachium pisze z północnej  

Szwajcaryi z d. 25. Kwietnia: „N ie  podpada 
to więcej żadnej  wątpliwości, źe Stan Bern,  
azatem i cały Związek Szwajcarski politykę 
swoję widocznie i znacznie odmieni ły;  t. j. źe 
na sprawiedliwe domagania się ze strony wiel
kich mocarstw nietylko względem oddalenia 
Polaków, lecz też innych w Szwajcaryi się błą- 
kających do buntu skłonnych cudzoziemców, 
nie odpowiadają błahemi wybiegami albo n a 
wet bezczelnemi oświadczeniami,  lecz źe kraj

ten ,  juź przez tyle lat stronnictwom zagórza,  
łyru ulegający, nareszcie znowu do porządku 
prawnego wraca. Polega  ta nadzieja nasam- 
przód na nowym sposobie t łómaczenia się, 
użytym przez rząd Bernski w wczorajszem ob
wieszczeniu dotyczącem się oddalenia Pola
ków,  który tak dalece się z dawniejszemi jego 
deklaracyami nie zgadza,  źe czytając ten akt 
ledwo oczom naszym dowierzać możemy. J a 
koż istotnie nie potrafiłby żaden rząd dla roz
sądniejszych i lepszych przyczyn oddalenia 
wychodźców polskich usprawiedliwić, od tych, 
które rząd Bernski w swojej ostatniej odezwie 
wyłuszczył;  obejmuje ona albowiem to wszy. 
s tko,  co o tym przedmiocie od dawna we 
wszystkich notach dyplomatycznych wyrażano. 
Wszakże rząd Bernski tą rażą rostropnie po
stępując, naraża się na największą sprzeczność 
ze zna jomą odezwą W ,  Rady i obarcza się 
takim sposobem ciężką odpowiedzialnością; 
ale tuszymy sobie,  źe sam na najbliźszent 
swem zgromadzeniu owej burzliwej Radzie 
zbawienne da przestrogi i ją do rozumu przy
prowadzi Uważamy oraz, źe Najwyższy Sąd 
Bernski,  któremu już ostateczny zagrażał upa
d e k , znowu łaskę i wziętość pozyskał,  kiedy 
.sami Radykaliści go obecnie chwalą,“  

N i e m e  y.
Z  S z t u t g a r d u ,  dnia 1. Maja.

( Z  Gazety Wirtembergshiej.) — Z  będących 
na  urlopie żołnierzy znaczną liczbę n iezwło
cznie pod chorągwie zwołano ,  i wczoraj juź 
przybyło tu wielu takowych żołnierzy. Do 
każdej kompanii  pułków garnizon tutejszy skła
dających, 10 ludzi, jak wieść niesie, mają po
wołać. Od niejakiego czasu przekonujemy 
się także, źe nocne  patrule Jy większej liczbie 
i częściej niż dawniej ulice miasta zwiedzają, 
i  równie te jak i na straży stojących żołnierzy 
w ostre naboje opatrzono. — Ponieważ na j
większa spokojność i porządek w tutejszem 
panuje mieście , i ponieważ nigdzie nie wi 
dzimy nic takiego, coby takową naruszyć się 
zdawało, przeto domniemywamy się, iż przed
sięwzięcie podobnych środków ostrożności li 
tylko skazówkom z zagranicy nadesłanym przy
pisać należy.

F r a n c y  a,
Z  P a r y ż a ,  dnia 30. Kwietnia.

J o u r n a l  d u C o m m e r - c e  mówi o nowych, 
w Ministeryum powstałych niesnaskach. Po
wiada on  w tym względzie:  Wybuchła  wła
śnie walka na łonie Ministeryum między zwo
lennikami dawnego Cesarskiego rządu a dok- 
trynerami,  którzy mimo doznanej  klęski przez 
wystąpienie Pana  Broglie jeszcze się za nie 
zwyciężonych poczytują. Jedni ,  na czele któ-
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rych stoją P P .  T h ie r s  i Marszałfck Soul t ,  chc ie
liby we Francy i  zaprowadzić wojskową na ba
gnetach opar t ą ,  monarch ią .  D rud zy  przeci-  
wnie pod nacze ln ic twem P a n a  Gu izo t ,  uwa
żają systemat  ten,  o którym D z i e n n i k  S p o 
r o  w powiada,  że zawsze z do bo sz em  na przo-  
dzie i zapa lonym lontem pos tę pu j e ,  za całkiem 
z używania wyszły.  Stądto ow e  niesnaski  m ię 
dzy partyą Borrapa rlyś fów, chcącą za pomocą 
policy i i bagne tów panować ,  a doktryner ską,  
która u r eg u lo w an ego  pańs tw a ,  t. j. syst ematu  
angielskiego z dziedziczną arystokracyą i p ła-  
tnem duc howieńs twem żąda.  Stąd ow e  n ie 
snaski międz y  Marszałkiem Sou lt em,  który się 
każdego chwyta ś r od k a ,  aby swoję  armią za 
t r zymać ,  a P an em  H u m a n n , który tak gwał to
wnego  kroku wspierać nie chce,  od w ołu jąc  się 
do ekon om icz neg o  sp oso bu  myślenia  I zby d e 
pu to wan yc h .  Stąd  owe niesnaski między P a 
n e m  T h i e r s ,  który sobie og o i ne  zdolności  
przypisuje do przy wrócenia des po tyz mu  a d m i 
n is t racyjnego  rządu cesarskiego,  a P a n e m  G u i 
zot  usi łującym przywrócić kraj do tych w a r u n 
kó w ,  które zdan iem  jego rzątlowi r ep rez en ta 
cy j nem u n ieodb ic ie  są po t r zebne .  A l e  szcze
gólnie j  między  d w o m a ostatnimi zacięta o b e 
cnie  panu je  wojna:  P P .  Th ie r s  i Gu izo t  kiocą 
się o t o ,  który z ri ch kierować ma wyborami .

Z  A ld ud es  piszą pod d. 21. m.  b . : „ D .  18* 
wszedł  Eraso  do A r r a g o n i i ;  nazaju trz  został 
s tamtąd zno w u  wyparty przez ąooo karabinie
rów,  którym wieśniacy zewsząd pomagal i .  Aby 
mieszkańców Salvat ierry za to ukarać,  źe kara
b in ie ró w  o p rzybyc iu -swojem tamże zawiado
mili,  żądał  on od ruch,  lubo 6o krow i i c o  m u 
łów c h l e b tm  i win em ob ładowa nyc h  z sobą 
prowadził-,  óooo racyi i zabrał  wszystkie muły  
w okolicy dla t r anspor tu swojej żywnośc i  i ba
gażów.  N ie  w iem y,  w jakiem miejscu N a 
warry brygadyer  ten obecnie się znajduje.  Z u  
malaca rreguy  , przybywszy d. i j .  do E lisando,  
Wyruszył wczoraj  ziaintąd w k ie runku ku do- 
l ini e  Ulzama .,  Podczas,  swego  krótkiego po
by tu  w owej wsi opatrzył  o n  swoje wojsko w 
odzież .  Wszyscy  szefowie ,  wyjąwszy E ra sę  i 
Zuroa laca r i eguego  , noszą jednakowy m u n du r ,  
z tą tylko różn icą ,  źe cz łonkowie i u rzędn icy 
Jun ty  białe mają czapki.

Z  d n i a  i.  Ma j a . .
Klęskę poniesioną,  przez Genera ła  Quesa da  

potwierdza nas tępu jący  w I n d i c a l e u r  d e  
B o r d e a u x  u m ie sz c z o n y , z g łówne j  kwatery 
w Nawarze pod d. 24 Kw. datowany buletyn 
Karolistowski:  „ A r m i a  Króla Karola V .  w Na* 
warze.  G enera ł  Major  D- T .  Z uma laca r reguy ,  
naczelny woilz w Nawarz e  i Guipuzkoi ,  zniósł  
d. 22, m.  b. w ieczorem k o l u m n ę  d u m n e g o

Q u e s a d y ,  na czele której  t en  bun tow nik  sam* 
się znajdował  i zmusi ł  go  do han i ebn e j  uc ie 
czki. Pows tańcy zostawil i  przeszło 200 zabi
tych rozmai tych s topni  na pobojowisku, -  101. 
zabraliśmy, w niewolą,  między  tymi Pu łko w ni 
ka L eo po l da  O ’D on ne l l  i wielu innych  ofi
ce rów,  którzy natychmias t  naodweó za pos tę 
powanie ,  jakiego za rozkazem tegoż O ’D o n -  
nel la jeńcy nas i ,  3 of icerowie byłej  gwardyi  
Królewskiej  i 14 żo łnierzy  doznal i ,  rozst rzela
ni  zostal i .  Zdobycz ,  która wpadła  w ręce woj
ska Królewskiego,  jest bardzo znaczną. .

Mini ster  spraw ze w nę t rzn yc h  o trzymał wczo
raj dejresze od H ra b  R u m i g n y ,  posła naszego 
w Szwajcaryi .  D on o s i  on,  źe wszyscy w Szw'aj- 
caryi dotychczas znajdujący,  się wychodźcy za 
graniczni  w pierwszych dniach  Maja do Calais 
w d r o g ę  się puszczą.  Rząd  Szwajcarski wzbra
n ia ł  się doczekać rezul ta tu  krokow,  które P o 
lacy czynić zamyśla l i ,  aby w Belgii p rzytułek 
dla siebie wyjednać.  Jakoż środki w osta tnich 
czasach przez  rząd Belgijski użyte dowodzą, ,  
źe tenże  i bez  tego  do  p rośby  Polaków- nie- 
przychyli łby się.

P o r t u g a l i a ' ,
Z  L i z b o n y ,  dnia 12. Kwietnia;

N a jn ow sz e  wiadomości  z Por to  potwierdzają 
całkowite podbicie prowincyi  M i n h o  p o d  ber ło 
D o n n y  Maryi ,  ale o dzia ł aniach  wo je n n yc h  i 
wypadkach w T raz o s  M ont es  tak są niedok ła
dn e ,  iż t r ud n o  mieć  dob re  Wyobrażenie o 
tychże.  Część p rowincyi  M inh o ,  tworząca wy
brzeże morskie,  poddała się dobrowoln ie  D o n 
n ie  Maryi ;  w Bradze zaś przec iwnie  s tósownie  
do  nadeszłych tu don i es i e ń  mieszkańcy co do  
zdań bardzo byli podzieleni .  P rawie  wszyscy 
w tern mieście tak l iczni zakonnicy oddal i l i . s ię 
za przybyciem wojska D o n n y  Maryi ,  i większa 
częśc kapi tuły arcybiskupiej  poszła za ich p rzy
k ładem.  J e d e n  Arch id iakon ,  należący,  do po
zostałej  małej  hczby d u c h o w n y c h ,  i otwarty li
beralista,  jak go  tutejsza Chron ica  nazywa, ,  
przywłaszczył  sobie u rząd arcybiskupi  i wydał  
list pasterski w d u ch u  i na  wzór  t ego ,  którymi 
tutejszy kardyna ł  Pa tryarcha zwyc ięzcę w  L i 
pcu  przyjmował .  T ym cz as em  po  u p ł y n i e n i u ‘ 
kilku dni.  większa część za kon n ik ów  powróciła:  
do  Biagi.  Z da je  się jednaki,  źe zamiar  u t r zy 
mania  klasztorów spe łzn ie  n a  niczem ; władze 
albowiem świeckie n ie  omieszkały korzystać * 
oddalen ia  s ię  zakonn ikow,  aby zn ies i en ie  kla
sztorów do skutku doprowadzić.  U d er za  to 
wszystkich,  iż zbiegostwo  p ros tych żołnierzy  i  
podof ice rów z wojska D o n  Miguela widoczn ie  
się zmniej sza ,  pódczas -gdy  liczba p r zechodzą
cych oficerów w tymże samym wzrasta s tósun-  
ku.  Dzi s i ej szy  n u m e r  Chrontki  wymien ia  na-
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zwiska 5 pod o b ny ch  of icerów,  t r zech z wojska 
l in iowego ,  a 3 od ocho tn ików Królewskich,  
którzy n a  s t ronę D o n n y  Maryi  przęśli ,  Z p o 
myślnością przecież D o n n y  Mary i  bynajmnie j  
j ed ność  pomięd zy  jej s t ronnikami  nie wzrasta.  
Dwa  już  dawniej  p r ze ze m n ie  oznaczone  s t ron
n ic twa tego rod za ju ,  z których j edno X ią ż ę  
Pa lme l l a ,  a d rugie Silva Carva lho r e p r e z e n 
tu je ,  zapalczywiej  teraz aniżeli dawnie j  prze
ciw sobie powstają ,  a wynikła s tąd polemika 
Stronnictw,  bardzo  lekką tylko pokryta  zasłoną,  
u to row ała  sobie i do  Chron iki  drogę,  w której 
n i e da w n o  t e m u  znaczn ie  powiększa jących się 
kolumn większą część zabrała,  Palmel la  opiera 
się  szczególniej  w tej walce o L o r d a  H o w ar d a  
de W a l d e n  i wpływ Angli i ,  która z łatwych do 
odg adn ie n ia  p rzyczyn  życzyć sobie  m u s i ,  aby 
ów dyp loma t  stanął  na czele r ządów D o n n y  
Mary i .  Silva Ca rva lho  przeciwnie  stara się 
za  pomo cą  Do n  P e d r a ,  k tórego zaufania zje
d na ć  sob ie  potraf i ł ,  u t r zym ać ,  jakoteż przez 
d a w n e  s t ronnic two Kor tezów,  którego istotnym 
jest  nacze lnikiem.  Pa r tya  Silvy Carva lho  ko
rzysta z tej oko l i czn oś c i , źe Palmella dawniej  
oświadczył  się był  przeciw systemaiowi Korte- 
z ó w ,  i z tego chcą wniosek wyprowadz ić ,  że 
karcie kons ty tucyjne j  n ie  sprzyja.  Szczegó l
niej  zaś stara się ona obudz ić  zazdrość na ro 
dow ą  przeciw za nad to  daleko po su n ię te m u  
wpływowi A n g l i i ,  a t em sa mem przeciw sp o 
sobowi  myślen ia  Palmell i ,  p rzyczem wskazuje 
n a  z n a jo m e  skutki za rządu  A ’Courta.  R ó w n o 
cześnie  usiłuje Siiva Carva lho ,  któryby chętnie  
za d rug iego  Pornba la  chciał  uchodz ić ,  wpływ 
Fidalgi i  na  zawsze p rzy t łumić ,  a natomias t  
wp ły w średniej  klassy powiększyć,  która w naj
nowszyc h  czasach przez  swoj udział  w b r o n ie 
n i u  Porto,  L iz bo ny ,  Setuba lu,  Fa ro  i t. d. w i- 
s tocie w Portugal i i  znaczn ie  się wzmogła.  U -  
wagi  g o d n y m  w tej mie rze  jest wydany  w p ie r 
wszych dn iach b, m.  i przez Xięcia  Braganzę 
podp i sany  d e k r e t ,  mocą którego w całym o b 
wodz ie  P or tuga l i i  teraźniejszy systemat  rnili- 
cyów i O rd e n an z as  zastąpiony być ma przez 
całkiem na no w o  na  wzór  francuzki u tworzoną  
gwardyą  na rodową,  która oficerów swych sama 
wybie rać  i od  K ons ty t uc y jn yc h  władz cywil
n y c h ,  nie  zaś o d  władz wojskowych zależeć 
będz ie .  — W ie lk a  Bry tan ia  przez  wzgląd na 
własny  interes  n ie  m o ż e  oboję tnem patrzeć 
ok iem na wzrost_ potęgi  Silvy Carva lho ; a od 
dalen ie  tego Mini st r a — jakkolwiek rostropność 
D o n  Pedrowi  r adzi ,  s tosować się ile możności  
do widoków An g l i i  —  nie będz ie  tak ł a twem,  
mianowic ie  dopoki  wojna,  d o m o w a  ukończoną  
n ie  zos tanie.  N ie  mo ż na  także zaręczyć,  czyli 
m u  mnie j  albo więcej  d ob r ze  z ro z um ia n e  czu

cie n iepod ległośc i  na r od ow ej  i i nne  wzg lędy  
w późn ie j szym czasie zn ac zn ego  s i ronmctwa  
między  kor tezami  n ie  wyjednają.

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dnia 29. Kwietnia.

Rozprawy wzg lędem zniesienia uni i  jeszcze 
Się rne skończyły.  R z ą d  wspólnie  z przyja
ciółmi s tatus q u o ,  cieszy s i ę ,  jak się z d a j e , z 
sposobnośc i  p rzekonan ia  ludu  i r landzkiego na
p rzód  d o w o d a m i ,  iz krok takowy równieby 
dla n ie go  był szkodl iwy jak dla W.  Brytanii,  
a p o w tó r e ,  gdyby t enże  za nad to  uprzedzony 
na  żadne  ros t ropne  rady  zważać nie chciał, 
dowieść mu ,  i i  zniesi enia  uni i  p rzemocą  tylko 
od  P a r l a m en tu  Pańs twa dostąpić może.  Gdyby 
zaś to osta tnie p r ze ko nan ie  ki lku,  albo nawet  
wielu skłonić miało do doświadczania sił sw o
ich, natenczas wszystkie ma ję t ne  i pokoj  lu b ią 
ce osoby odłączyłoby od s t ronn ic twa po ch le b i a 
j ącego  s o b ie ,  źe p r ze mo cą  znies i enie osięgną,  
A w. na jgorszym przypadku dałby się i Parła*, 
me n t  skłonić do wydania prawa, po d łu g  które
go byłoby ka rogodną  rzeczą  starać się o j awne 
zn iweczen ie  tego  tak dla na ro du  ważnego sko 
j a rz en ia ,  jak podob n ie  dawnie/  tego w in n y m  
kary osądzono,  któryby od dan ie  korony  domu  
Bru nsz wic k ie mu zmienić zamyślał .  Zgadza ło  
by  się to zu p e łn ie  z pol i tyką,  gdyby D w ó r  
wziął  to sobie  za r eg u ł ę  i corok kilka miesięcy 
w Dubl in ie  przepędzi ł ;  to a lbowiem zn iweczy ,  
łob y  prawie do szczętu g łó w n y  po w ód  dążą
cych do  zniesienia unii  ( r e pea le r s ) ,  że n ie o b e 
cność  na r o d o w eg o  Par l amentu  znakomi te oso
by z zraju wyprowadza ;  gdyż obecność Króla 
w D ubl in i e  sprowadzi łaby na ten czas jznaczną 
ilość nie ty lko i r landzkich,  ale angielskich i 
szkockich magna tów tamże ;  a z tego miasto to 
zn a cz n ą  odn ios łoby korzyść.  Wszystkie in ne  
zażalenia są całkiem bezzasadne ;  więcej  b o 
wiem poświęcają uwagi  w Par l amencie  l r l an -  
dyi,  aniżeli  się jej p rawnie  należy,  i  jakkolwiek 
m  es p ra w i edl i w ein być mo gł o  p ierwsze z d o b y 
cie tego kraju i nas tępne  obchodz en i e  się z 
nim; to  przec ież  wyznać należ)  , że w now ych  
czasach,  a mianowic ie  w osta tnich t o  latach 
raczej  się z nią  jak z rozpieszczonym d z i e 
ckiem aniżeli  jak z zdobytą p.rowineyą ob ch o 
dz ono .  Używa ona wszelkich korzyści , jakie 
tylko hande l  angielski nas t ręczyć może,  aprzv- 
tem opłaca bardzo  ma łe  podatki .  Katol iccy 
mieszkańcy tego kraju tak co do prawa jak co 
do rzeczywistości stoją na równi  z protest  an tatni, 
a chociaż bogactwa Kościoła biskupiego jescze 
wciąż w n ie p rz y je m n ym  s tosunku  z ubóstwem 
Katolickiego duchowieńs twa zostają,  wiele już  
przec iez  rzeczy,  do tyczących się wybierania 
ich uochodów,  złagodzono,  i katolicy z pewno
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ścią na to rachować m o g ą ,  i i  i bez  zniesi enia  
unii  u su n ię tem zostanie to, co ich razi i n i e 
pokoi.  .Najoczywistszym zaś do w od em  .korzy
ści z unii  wynikających jes t  to, źe od czasu jej 
zaprowadzenia  znacznie powiększył  się u ie-  
jylko wywóz płodów tego k ra j u ,  ale t a k i e  i 
do w óz ,  jakoteź liczba j ego okr ę tó w ,  kana łów,  
gośc ińców,  f abryk,  kupcó w i t. d. Poko ju  
tylko wewnęt rznego  i bezpieczeństwa pot rzeba 
a kraj ten będzie j e d n y m  z najbardziej  kwitną
cych w świecie.  Coby  się z n im  stało pod 
osobnym Par l amentem i pod  za rządem O ’Con-  
nel la,  każdy sobie  ł a two wystawić m o ż e ,  — 
tnąź ten uczyn iłby s ię  i s totnym K ró l e m  tego 
kraju,  a jego niespoko jny  i burzl iwy umysł ,  
jakoteź j awna jego nienawiść ku A n g l i i ,  która 
go j edynie  jeszcze w s t r z y m u j e , źe się P a n e m  
i władzcą tej zielonej  wyspy nie ogłosił ,  wplą
tałyby wkrótce I r l a nd y ą  w wojnę  do m ow ą,  
Dia  tego teź to wszyscy angielscy i szkoccy 
reprezen tanc i ,  i największa część i r landzkich 
bez względu na religią i du ch  s tronnictwa,  
przeciwni  są t emu zniesi eniu ,  i wątpią,  czyliby 
się 40 cz łonków zna laz ło ,  którzy za zniesi e
n i e m  uni i  glosować będą.  Ci ostatni są to 
p rócz tego ludz ie ,  co pod  sk rzyd łami ,  źe tak 
r zekę,  O ’Conne lla ,  dostawszy się do P a r l a m e n 
tu jego tak nazwany o g o n  tworzą.  W  ogol 
rtości zaś widać, źe p o d o b n e  rozprawy żadneg o  
na lud angielski nie wywierają w p ły w u ;  g n i e 
wają się tylko na zmi t ręźen ie  tyle czasu,  przez 
co wiele innych ważnych  rzeczy nie tknię tych 
leży. Izba wyższa,  mi m o  bezczelnych pogró
żek wielu gazet ,  u t r zymała  swoję  godność  i 
postanowiła przyjąć nadesłany  jej przez I z bę  
niższą bil wzg lędem ukarania wyborców W a r  
wickich z zas t r zeżen iem rozpoczęcia no w ego  
su lowego  badania przed swemi szrankami .  
Ze  zaś pos tępowanie  takowe za nadto jest k o 
sztowne i m o z o ln e ,  przeto niezawisła Ko m-  
missya,  ktoraby zdawała sprawę obyd wo m I z 
bom o wszystkich zażaleniach na bezpr awn e  
postępowanie  w czasie wyborów,  byłaby zape
wne bardzo s tosownym zakładem.  Częste pro-  
eessye towarzystw rzemieś lniczych wzbudzają 
powsze chn ą  n ie chę ć ,  tak źe nawet ludzie,  jak 
O ’Conne l ,  E v a n ą i  H u m e  nie m o g ą  się wstrzy
mać od zganienia tychże w Iz b ie  niższej,  cho 
ciaż pierwszy z nich n ie daw no  t emu oświad
czył swoję gotowość w dop om ag an i u  im bez 
płatnie jako p raw ny  doradzca,  aź tb y  się przez 
swe n ie p ra w ne  pos tępowanie  w s idłach prawa 
nie uwikłali .  L or d  Broug ham  s tanowczo ich 

. processye prawu p rzec iwnemi  być u z n a ł ,  ale 
m n i e m a ł ,  iż mądrość Ministra spraw w e w n ę 
t rznych rozpoznać  powinna ,  do jakiego stopnia 
p od ob ne  na ruszen ie  spoko jności  publ icznej

c ie ipiane  byc może.  Czeladnicy krawieccy 
zaprzestal i  wczoraj  tak tu jakoteź i w innyc h  
miastach pracować;  chcą oni bowiem majs t rom 
nowe p rzep i sywać  waru nk i ,  n a  które ci p rzy
stać nie  mogą.- P o n ie w aż  zaś publ iczność o-  
świadczyła się za Majstrami,  przeto czeladnicy 
ustąpić będą  musiel i .  W  D e r b y  dla braku 
środkow ut rzymania  się powróci l i  robotnicy  do 
pracy i w O ld ha m prawie  t akże wszyscy to 
samo uczynil i .

N ie d a w n o  obywatele E d y n b u r g a  zg r om a dz i 
wszy się pod p r zew od ni c tw em L o r d a  Profoss,  
j e d n oz go d n i e  uchwali l i  podać  Pa r l amentowi  
petycyą o nadan ie  sw obód  Izrae l i tom.  U w a 
żano , tz żaden ze znako mi ty ch  W h i g ó w  s t o 
licy szkockiej nie  zna jdował  się na tern z g r o 
madzeniu .

Gazeta mini s teryalna G l o b e  p i sz e :  „ L i s ty  
z H a m b u r g a  namienia ją  o n ie p r z y j em ny m  wy
padku,  jaki się miał  zdarzyć w rodzinie Króla 
Duńskiego.  J e d e n  z j e j  członków miał  o b r a 
zie Króla i Królową.  Utra ta  na ra mien n i ków  
i wysłanie do I s l andy i  mają być skutkami  t e so  
cz yn u .“  &

Rodz ice  G ene ra ł a  Jackson,  P r e z y d e n ta  z j e 
d no cz on y ch  s tanów pó ł no c n e j  A m e r y k i ,  byli 
ubog iemi  i wynieśl i  się z I r landy i  do  A m e 
ryki pó łnocne j .  Słychać,  iż w sp o m n io n y  P r e 
zyde n t  odpowiedz ia ł  deputacyi  wysłanej  do 
n iego  w interesie b a n k u ,  iż n igdy  o tem nie 
wątpił ,  źe meklerowie i spekulanci  pap ierów 
skarbowych,  oraz wszyscy, którzy pożyczanemu 
p ieniędzmi  robili interesa ,  znaczną przez zamie
rzony p rzezeń  środek po n io są  szkodę,  lecz wszy. 
scy tacy ludzie zasługują,  aby zbankrutowal i .

Z  L iz b o n y  donoszą,  iż r oz po rzą dze n i e  D o n  
Pedra,  wzg lędem konfiskaty majątku D o n  Mi- 
guela (które tu Miguel  J o a o  dos  Santos  n a z y 
wają) ,  zn ies i enie tak zwanej  Casa cło Infan-  
t ado,  oraz znies i enie p a t rya rch a t u , wielkie w 
całym kraju z rob i ło  wrażenie ,

W  Sama rem miało umrzeć  samych  Parów  
Portugal i i  18. Między isooo za ło g i ,  liczą 
aooo xtęźy i guerylasów.

Nie  je st  w iad o m o,  za co L o r d  P on so n b y ,  
A m b as sa do r  nasz w S tambule ,  o t r zymał  wielki  
krzyż cywilny o r de r u  Batb,

Stowarzyszenia r zemieś ln ików są teraz tak 
w A n g l i i ,  jak w I r landy i  n ad e r  w ru chu .  Bil 
L o r d a  Grey przeciw n iesp ok o jn ośc iom  nigdzie 
dotąd nie został przez  władze wykonany.

Gazeta T i m . e s  umieści ła  list prywatny 
z S tambułu  pod  d. 5. Marca.  W y r a ź o u o  w nim 
między  i n n e m i :  „ M e h m e d  Basza, G u b e r n a 
tor zamków,  sprzyja zupe łn ie  Rossyi.  Zaniki  
te zostały p rzywiedzione do stanu obronnego,  
tak, iż teraz byłoby bardzo t r udno  przejść silą
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D ’a r d a ne le ,  i wed łu g  zdania  p ew n e g o  zn a k o 
m i t eg o  oficera, .  15,000 wojska , któreby wylą. 
dow ało ,  n iezdo ła łoby  mo ż e  zdo b y ć  n o w o  wy- 
stawionych-  warowni ,  których celem jest p rze
szkodzić u d e r z en iu  n a  szańce He l l e s po n tu .  
W k r ó tc e  spodz iewa ją  się w S tambule  p ow ro t u  
Acluneda-  Baszy,  Słychać,  iź p rzed wyjazdem 
z  Pe te r sburga ,  nie tylko o t rzymał  zapewnien ie ,  
i i  wojsko rossyjskie wyjdzie z. Multan  i W o ł o 
sz c z y z n y ,  ale na.wet> został  upoważn iony  do 
wybra n ia  z p om ię dzy  6 podanych kandydatów,  
dw ó ch , ,  k tórych  uzna:  za najgodn ie j szych  do 
wyniesienia-  na  dostojność Hospodara..**

Z  d n i a  3.. M a j a ,
W e d l e  ostatnich tu z Po r to  nadesz łych  wia

domośc i  z dnt  25. K w ie tn ia ,  X iążę  T erce j ra  
W - zwycięskim cięgle p o ch od z ie  opar ł  swój oręż 
G mu ry  L am eg i .  G en e ra ł  A v i l e z  wkroczy
wszy, z  A lćan ic es  z Hiszpani i  d.. ig.  do Bragan-  
Cy,  don iós ł  z swojej  głównej  kwatery w Mon-  
co ro o  po d  dn.  22. Kwie t . ,  źe cała prowiricya 
Traz -os-Montes  r ządowi  Królowej s ię poddała,  

A  u s t r a l i a.
A n gi e l sk a  admiral icya o t rzymała  właśnie 

wiadomości  z No wej  Z e l an dy i ,  dochodzące  
W r z e ś n i a  z. r- Ang ie l sk i  r ez yd en t , ,  wysłany 
t a m  od rządu na  żądan ie  samycbże krajowców,  
przyjęty,  zos tał  z wielką uroczystością i obrał- 
eobie na, mieszkanie  wysp ę  pó łn o c n ą , ,  jako ze 
wszystkich trzech,  najbardzie j  źyźną,  O b ó -  
wiąskiem je g p  jest u t r zymywanie  spokojności  
W tym kra ju ,  b r on i en i e  krajowców przeciw 
napad om-  zb iegłych  maj tków i zb rodn ia rzy  
* Ja ck so n - B a y  i op iekowanie się h an d l em  e u 
ropejskimi  Us i łowania  jego wspierać będzie 
i lorwe t ta ,  mająca,  być n iezwłoczn ie  do Nowej  
Zelandy i  wyprawioną. .  Kra jowcy  sami o o p ie 
k ę  takową dla siebie prosil i , ,  i zwie rzchność '  
angiel ska moż e  się ju ż  uważać za stale w tym 
kraju u g r u n to w a n ą ,  aczkolwiek r ez yde n t  spra
w u je  tylko urząd sędz iego  pokoju.  L u d n o ść  
No w ej , Z e la ndy i  l iczy okołó 700.000 mieszkań
ców, .  k tó rzy  czynnośc ią ,  i, umyslowerni  zdol 
nośc iami  odznaczają  się p rzed wszystkietni in- 
n e m i  wyspiarzami  mo rz a  po ludn io neg o .  P o 
s iadanie kra ju tego n ad e r  mo ż e  stać się wa- 
f n e i n  dla narodu-  h an d l o w e g o ;  obfi tuje bo- 
wo wi em w doskona le  bu do w łó w e  d rzewo 
i w rodzaj  przędziwa p r zyg o towywanego  z roś- 
l ip y phorminum-tenax; przewyższając  go wszel
k ie  i n n e  swoją del ikatnością i mocą.  '  H a n d e l  
tym osta tnim a r tyku łem nabra ł  w ostatnich cza
sach znacznej  rozc iąg łości ;  gdy j ednak kupcy 
nowoze lamlscy  n ie  umiel i  z n im się odchodzić,  
Stąd admiral icya angielska chce  założyć tam 
porządną,  fabrykę dla p rzygotowywania  go  do 
własnych magazynów,, Kraj  ten posiada wszy

stkie pierwiastki  wielkich bogac tw:  doskonałe 
p o r t y , kopalnie  złota i sreb ra,  i wyborne kij. 
m a , pozwalające za jmować  sie uprawą wię. 
kszej części rośl in krajów gorących.  Środko.  
wa wyspa ma nadto j ezio ro ,  obfi tujące w ów 
rodzaj  jaspisu który tak wysoce ce n io n y m  jest 
w C h i n a c h ,  i który z czasem stać się może 
znacz ny m ar tykułem hand lu  z rym krajem. 
W i e l u  angielskich oficerów kupuje tam sobie 
majątki.

Rozmaite wiadomości.
Z  P o z n a n i a ,  ■— Dzienn ik  Urzęd .  Król, 

Regency i  w Po zn an iu  z dn.  6. Maja  zamyka 
nasamprzód  Najwyższe ro zporządzen ie  Króla 
Jm c i  w p rzedmioc ie  agend y  i uni i  ( jednoty);
- p o t em  ogłoszen ia  Królewskiej  Regencyi ;  
j e d n o  oznajmiające ,  że  most  na pobocznej  
d rodze  z Bydgoszczy do Po znan ia  przy kar
czmie So sn o wk a ,  powiatu Wągrowieckiego,  
jest p r zy w róc on y ;  drug ie  treści następującej :  
„ Z  po w odu  wybucb u ie n ia  ośpicy pomiędzy 
owcami w Siel inku pow.  Bukowsk iego ,  wieś 
ta pod  wzg lędem kommunikacy i  co do owiec, 
wełny,  i ostrejrpaszy zak o rd o no  waną została**;
—  trzecie tyczące się Ado lfa  W oe r i nan na ,  
u po w aż n io n eg o  do  samo dz i e ln eg o  sprawowa
nia budownic twa  m ł y n ó w ,  i ą) następujące 
dwie p o ch w a ły ;  „ S t r ó ż  n o cn y  Wojciech  J a 
błoński w Grzymisławie E k on o m i i  Sremskiej 
u ra tował  z własnęm życia n iebezpieczeństwem 
komorn ika  B o n a w en tu r ę  F rąckowiaka ,  który 
dnia J2. L u te g o  r, b, za łamawszy się na jezio
rze Grzymis ła wskiern , bliskim był uronienia.  
Uzna jąc  zas ługę etc.  J ab ło ńs k i e go ,  podajemy 
to do  wiadomości  publ icznej . " — „Posiedziciel  
d ó b r  Pan  Gaert ig w Kl on ac h ,  Powi a tu  Sredz- 
k iego ,  ustąpił  założyć sie tam mającej  szkole 
dom-mieszka lny o dwóch izbach i dwóch  ko
m o r a c h ,  także pięć m or gó w  ziemi  orne j  , i za
pew ni ł  dwa sążnie d rzewa opa łowe go  coro
cznie.  Uzna jem y z uwie lb ien iem czyn ten 
powszech n ie  użyteczny i dobroczynny,**; — 
nareszcie obwteszczente J W . Nacze lnego  Pre 
zesa Kroi Najwyższego Są d u , Appellacyjc-go,  
F r a n k e n b e r g a , treści dos łow nie  nas tępujące j :  
„Odebrawszy  teraz wykaz nu m e ró w  listów za
s t awnych  Króles twa Polskiego na dn iu  I. ni. 
b.  w Warszawie  w ylo sowanych ,  których war
tość nomina lna  w pie rwszem pó łroczu bieżą- 
ceni wyp łaconą bydź m a ,  uw.iadorniam o lem 
pub li czność  z n a d m i e n i e n i e m ,  iź wykaz  ten 
okazany będzie ka ż de m u in teres  w tern ma ją
ce m u  w biórze Na jwyższego  Sąd u  Anp t i l a -  
cyjnego.**
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D n ia  f i .  Kwietnia  da n y  by ł  w L w o w i e  po
raz p ie rwszy,  a dn.  14, tegoż m.  po  raz d rugi  
dramat oryg inalny  w 5ciu aktach , przez  K o 
rzeniowskiego nap i san y ,  pod n azwą:  „ P i ę 
kność zg ub ą . "  O s n o w ę  dramatu  t e go ,  czer 
paną z dziejów ang ie l sk ich , z wielkim ta len 
tem wyrobił  au to r  w p iękny u twór  poezyjny,  
rozsypał wszystkie skarby p o e z y i ,  wszystkie 
piękności  s tylu,  i chociaż sztuka ta jes t  p rozą  
pi sana,  ma  bezsprzecznie  więcej  duch a  poe  
zyjnego,  jak r azetn wziąwszy wszystkie m o ż e  
tragedye nasze do czasu tego au tora .  G ł o 
wnem zadan iem sztuki tej zdaje się być sk re
ślenie u łomn ośc i  kobiece j ,  o d m a lo w a n ie  b ł ę 
dów os ob y ,  nie  zu pe łn i e  jeszcze zepsutej ,  
która przez chwilowe zap om nie n ie  się na  nie  
cofną p rzewiny skierowana d r o g ę ,  idzie po 
niej m im o  p rzest róg  swojego  anioła  stróża 
i ginie n ie  dochod ząc  m e t y ,  do  której n am ię 
tności j ą  wiodły.  Charakter  t e n , wystawiony 
w E lf rydz ie ,  żonie  E te lw ol da ,  tak mis ternie  
odmalować umia ł  au t o r ,  tak mi łą wśród b ł ę 
dów na w e t  wystawił nam  E l f ry dę ,  źe p łacze 
my nad jej mor a l ny m upadk iem,  lecz po tępiać  
ją za ledwo w stanie jesteśmy.  Szczególnie 
dobra gra ak to rów Lwowskich  przyczyniła się 
d o  u t rzymania  tej sztuki na  s to pn i u ,  jaki jej 
tak s łuszn ie  p rzyna leży.  —  T e g o  miesiąca wi 
dziano  na scenie Lwowskiej  d r ugą  takie trage- 
dyą o r yg i na l ną ,  wie r szem,  nap i saną  przez  
Ant .  H r ,  Karśnickiego,  pod ty t . : „ M ę g a . "

D z .  B la tte r  f i i r  liter. U nterhaltung  umieści ł '  
W nrze 34. z r. b. krótki rozb ió r  „ P o e z y i  
A n t .  E d w .  O d y ń c a . "  R e c e n z e n t ,  z rob i 
wszy przegląd dziejów poezyi  polskiej ,  w sp o 
mniawszy w kilku s łowach o epoce  p rzez Mi- 
ćkiewicza zdz ia łane j ,  mów i  dalej  o A nt .  E d w ,  
O d y ń c u ,  mien iąc  go w baladach najbl iższym 
Mickiewicza;  swojego przyjaciela i mistrza.  
Bal ladę o „Boles ławie Ś m i a ł y m "  nazywa naj 
piękniejszą z jego zbioru.  Przytoczywszy 
w przekładzie całą bal ladę „Branka  L i t w i n a "  
i p iosnkę g m i n n ą  . S i e r o t a , "  nadmieniwszy  
z pochwałą  o l e ge nd a ch ,  za t r zymuje się wre 
szcie nad  d ramatem „ I z o r a , "  lecz uważa Ody ń-  
ca w poezyi  dramatycznej  daleko niższym,  jak 
w liryce.  Da ją c  przy tej sposobnośc i  og ó ln e  
i n ie  nader  zaszczytne o tragicznej  drarnatyce 
naszej zd a n ie ,  gdy bezwyjątkowo mówi o 

.trajedyi polskiej :  „ ź e  jest z u p e łn ie  po
dług f r ancuzkos ta roźy tnego  kraju u tworzo na  
i pełna  ozd ób  k r a so m ó w c z y c h , "  zdaje się 
nie wiedzieć o nowszych tragikach naszych 
(Max .  hr.  F r e d r z e ,  Ko rzen io wsk im ,  S ło 
wackim i t. p.7 którzy w p łodach  sw oic h ,  r z u 
ciwszy więzy pęta jącego  pomysły  klasycyzmu,

poszl i  za właśnem rna tćhn ieniem drogą n a t u 
ralności  i uczucia.  ( R o z m .  L w . )

Ja kob  Sobieski  pisze -w ws pom nia ny ch  j u ż  
w piśmie naszein „ P o d r ó ż a c h "  swoich , źe  d o 
k u m e n t  o r yg ina lny ,  n a  mocy  k tórego papieże 
R z y m  posiedl i  z da row izn y  cesarza Konstan ty
n a ,  dostał s ię był  z Grecy i  do  Moskwy,,  
a zt amtąd do  Polski;  ale król Wł ad y s ł aw  I V .  
odes łał  go ojcu  ś. Urba now i  I V . ,  gdy  do Rzy-  
m u  wyprawił  posła sw ojego ,  Je rze go  Ossol iń
sk ie go ,  naówczas  podskarb iego nad  w. koron.  
Czy s ta rożytny d o k u m e n t  ten do tąd zna jduje  
s i ę  w R z y m i e ?

Ro k u  zesz łeg o  wyszło książek w n ie mieck im 
języku^ W  Aus try i  290,  w Prus iech  175$, 
w Bawaryi  778 ,  w Saxoni i  1110,  w H a n o w e r -  
skiem 141,  w Wir t e rnbergsk iem 4 2 5 ,  w B a- 
dem ki e t n  190,  w H e s k i e m  89 ,  w H e s s e n -  
Darms tad tskiem 157,  w Holsz tyńskiem 62, 
w Weim ars k ie m 117,  we Frankfurc ie  n.  M.  
1 4 4 ,  w H a m b u r g u  118,  w reszcie Państw 
niemieckich 2 4 9 ; o g ó łe m  dziel  nowy ch  5619.

S ławny  o iyemal i s ra ,  c. k. radzca n ad w o r n y  
H a m m e r ,  wydał  z n o w u  n ie daw no  ciekawe 
dzie ło  wschodn ie  w p rzekładz ie  n iemieck im.  
Jes t to p oe m at :  G u l i Biilbiil ( róźa i s łowik)  poe
ty tureckiego F’ashka ,  i wyszedł  w Peszcie  
w przekładzie m ia r o w y m  z tureckiemi  fa c  simi- 
la m i ,zas tosow an y  w wyd an iu  do  dzieł a wscho
dn iego .

W  W ę g r z e c h  -wyszły na  rok b ieżący trzy 
Noworoczn ik i : :  dwie A u ro ry  i N efelejts  (Nieza-  
bu d e k ) ;  dwa pierwsze w Peszc ie ,  trzeci w Ko
szycach.  Mi e sz rz ą  te Now oroczn ik i  p łody  V b -  
ros rna r t fgo ,  T o l d e g o ,  C z u rc zp r a ,  Lukacsa  
i t. p. i powieść,  nap i saną b ez im ie nn ie  p rze z  
j e d n ę  z dam  węgierskich.

Są jescze teraz w K o n s t a n ty n o po lu  dwa za 
kony  mnichów,  to jest :  mewlewi towie i r uh a -  
nowie.  P ierwsi  wyprawiają w meczec ie  swo
i m  dwa razy na tydzień t a n  i e c ś w i f  t y  , któ
ry na tern za leży,  i e  pod ług taktu s t o p n i o w o  
dostępującej  załosl iwo - pobożne j  muzyki ,  
z  zamknię temi  oczyma  z g łow am i  w  tył zwie-  
szon emi  i rozc iągnronemi r ę k o m a ,  wirem okrę
cają s ię  na palcach.  W  tej ,  w  na j wyższym 
s topn iu  przykrej  pos tawie,  u t r zymają  s ię  dosyć 
d ł u g o , a żaden ani  d rug iego  n ie  potrąci .  Ru-  
h an o w ie  są w wielkiem z n a cz en i u  u m u z u łm a
n ó w  dla wzorowego sposob u  życ ia ,  jako i c u 
d ó w ,  które co piątek w obl iczu  l icznego  zgro
madzen ia  wykonywają .  Do tykają  się gorącego  
żelaza i kładą go do ust bez u sz ko dze n ia ; prze
bijają sobie naj szlachetniejsze części ciała 
i og ro tn n em i  gwoźdz iami  czaszki ,  a jednak



zdrowi  gą przy rem.  Ci oszuści  euclotworni 
wprawiają w zadziwienie najuczeńszycb  na w e t  
Szyków,

D z ie n n ik  angielski  Globe  umieści ł  nas tępu ,  
jący wykaz g łuc ho n ie m yc h  w E u r o p i e  i s tosu
nek  ich do ludnośc i :  W  Potugal i i  jest J950
g ł u c h on ie m yc h  między  3,000,000 dusz ;  w H i 
szpani i  7150 między 10,000 c ó o ; we F ra n c y i  
80,800 między  3 2,000,000; we W ło sze ch  13,000 
rniędny 20,oco,ooo; w Szwajcaryi  4000 między  
2.000,000; w Niemcz ec h  31,657 międ zy  
4 1 >223,000; w W ę gr ze c h  6139 między 9,444,000; 
w Niede r l and ac h  3900 między 2,000,000; 
w 1250 między  1,800,000,  Szwecyi i Nor-
wegłi  2470 między 3,800,000; w europejskie j  
Rossyi  z  Polską 28,667 między  44,118,000. 
N ie m c y  mają 48 zakładów do wychowania g ł u 
ch o n i e m y c h ,  F ran cy j a  26,  Ang li ja  i i ,  Szwaj-  
Cafyja -J; Rossyja 2 ;  a w każdem z reszty 
państw je st  j e d en  zakład po do bny .  — W  Mo.  
narch i i  Aust ryjackie j  jest  7 zak ładów,  w k tó 
rych g łu c ho n ie m i  z fundu szów  krajowych p o 
b iera ją  w yc h o w a n i e ,  z tych zakład w W i e d 
n iu  zawiera 70 w ych ow an kó w ,  w P ra dz e  40, 
w L in c u  65;  w Brixen ( G n e w in ie )  15,  w Gra- 
dcu  25,  w Medyjo lan ie  34,  a we JLwowie 16.

D w a  n o w e  dzie ł a ,  opisy po dr óży  zawierać 
m a ją c e ,  za jmują  p rzed wyjściem jeszcze uw a
gę  pub l i cznośc i  angielskiej .  P ie rwsze  o b e j 
m o w ać  ma  Opisanie podróży kapi tana Ross  do 
Morza  B i eg uno w ego ,  o raz  d o zn a n y ch  t amże 
n iebezp ieczeńs tw i p r zyp ad kó w,  wraz z do n ie 
s i e n ie m  o czyn ionych  p rzez eń  dost rzeżeniach 
nad  połączen iem (konceri t rycytacyją)  b ieguna 
m a g n e t y c z n e g o ,  które i stotnie mial  odkryć.  
W  drug iern Wzmiankowanem dziele zawar te  
będz ie  op isanie podróży  naukowej  Kapi t ana 
B u r n e s  przez  T a r t a r y ją ,  Pó łn oc n e  - I n d y j e  
i A zy j ą . ś r odk ow ą .

Bank N o w e g o - Y o r k u  wydał  ostatnierni  cza 
sy P P .  Rothschi ld wexei od 350,000 f. szt„ na 
P P .  Baring et  Kotnp.  w L o n d y n i e ,  mający się 
spłacić po upływie stu dni  czasu.  Nigdy  j e 
szcze n ie  widziano wexlu na s u m m ę  tak ogro
mn ą .  P .Ro thsch i ld  wymien i ł  pap ierek  ten na 
go towe  p ien iądze  w banku angielskim,  z a 2| p C .

J o u y ,  s ławny au to r  d z ie ł a :  H erm ite de la 
chaussóe d 'A n tin , obchodz i ł  n i e d aw n o  stuletnią 
roczn icę  u r odz in  swoich.  Jo u y  jest  za tem naj
s tarszym ży jącym a u t o r e m  Francyi ,  a rnoźę 
całej  E ur op y ,

. 3 i g o  Maja;

2. Czerwca;

3 . Czerwca;

■5. Czerwca;

W Y D Z I E R Ż A W I E N I E .
Nas tępujące  d ob r a ,  ma ją  być od Sgo Ja n a  

r.  b. na trzy po sobie  idące lata ,  aż do tegoż 
czasu 1837-) najwięcej  da jącemu w dzie rżawę 
wy p u sz c zo n e :

w t e rm u n e :
1; dobra Kierzno  A .  et B. w po

wiecie Ostrzeszowskim
2) i  C h o r ze m in  i Kiełpin do |

ma jętności  Obry  w po- t  
wiecie  Babimostskim na- f 
leżące . . . .

3) * S z a m o tu ły ,  a mianowi - '
ciefolwarkzarr ikowy,s ta  1 
re miasto i Nowyfolwark | 
w pow.  Szamotulskim . 1

4)  s L u b o s i n a  w pow.  Sza
motulski in . . . . J

5) * Łaskawy i Rolnice  do-
majętności  Chociczy w p.
Pleszewskim należące

6) * Kołaczkowo w powiecie
Gnieźn ień sk im . . .

7) ‘  Szypłowo w pow.  P iesze- ł
wskim . . . . . . I

8) - Staw w p. W r z es iń s k i m !  .
9) wieś Cza jkowo do m a ję t n o śc i / 4 ’

Gos tyń  I I .  w powiec ie!
Krobskim należąca . J 

10) folwark Starkówiec do d ó b r :
Czarnego  P iątkowa w p,
Szredzkim należący , 

u )  dobra  Spławie w powiec ie  P o 
znańsk im . . .  . . ,

12)  s R o s n o w o  w p .P o z n a ń s k .
13) i  Ł ę ź ce  w pow.  Mi ędzy- r6 .  Czerwca ;

chodzk im . . . . .  J
14) 1 M ie rz ew o ,  a mi an ow i 

c ie :  folwark Mie rzewoJ 
i folwark J a k u b ow o  w p f 
Gn ieźn ieńsk im , . ,

*5) • Ł u b o w ic e  wielkie ( excL
Janowa)  w p.Gnieźn ieńs . j  

16)  3 Gurów ko  w pow.  G n i e 
źnieńskim . . . . . ,

zawsze o  go dz in ie  ątej po p o łu d n iu  w d o m u  
Ziem s twa  K re dy t ow ego ;  na  które zdolni  i 0- 
chotę dzierżawienia mający z t em n a d m i e n i e 
n ie m  wzywają s ię ,  iż tylko ci do licytacyi
p rzy p us zcz on y mi  być m o g ą ,  którzy na  zabez 
p ieczen ie  l icy tum,  do każdych d ób r  Tal .  500 
(ad N o .  16. jednak tylko Tal .  100) kaucyi  na-  
tychmiast  w gotowizn ie  z łożą ,  i w razie p o 
trzeby ud ow od nią ,  że  waru nko m kontraktu za- 
dosyć uczynić  są w stanie.  W a r u n k i  dzierża
w n e  w Reg is t r a tu rze  nasze j  p rze j rzane  być 
m o g4* —  P o z n a ń ,  dnia 5. Kwietnia 1834.
—j^FLgib^V--3 P r o w i n c y a l n a  Z i e m s t w a .

Kamien ica  pod  N r e m  291. przy ulicy Z a m 
kowej  jest  z  wolnej  ręki  do sprzedania .

F ,  K o r z e n i e w s k i .

>7- Czerwca;


